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INFORMACJA PRASOWA 

 

O 13 procent powiększyła się liczba abonentów, którzy nie płacą abonamentu 
radiowo telewizyjnego, co najmniej od pół roku. Kwota zaległości urosła już prawie 
do 400 milionów złotych, co stanowi prawie 44 procent sumy pochodzącej z 
abonamentu, jaką Krajowa Rada Radiofonii i Telewizji przeznaczyła na ten rok dla 
nadawców publicznych na realizację programów. Podczas dzisiejszego posiedzenia 
członkowie Krajowej Rady wyrazili głęboki niepokój tą sytuacją, zwłaszcza, że 
rokowania na ten rok też nie są lepsze. Podczas dyskusji podkreślano, że wiele 
osób, które korzystają z telewizji kablowej uważa, że w opłacie jest już wliczony 
abonament. Nic bardziej błędnego. Ustawa o radiofonii i telewizji z 29 grudnia 1992 r. 
w art. 48 ust.1 mówi, że opłaty abonamentowe pobiera się za używanie odbiorników 
radiofonicznych i telewizyjnych. W ust. 2 tej ustawy mówi się również o tym, że 
domniemywa się, iż osoba, która posiada odbiornik radiofoniczny lub telewizyjny w 
stanie umożliwiającym natychmiastowy odbiór programu, używa tego odbiornika. 
Według danych, które Krajowa Rada otrzymuje od Poczty Polskiej, najbardziej 
opornymi płatnikami są instytucje, które powinny płacić za każdy posiadany odbiornik 
radiowy i telewizyjny. Są to na przykład hotele, pensjonaty, zakłady pracy. Tylko 
niewiele ponad 2 procent z nich płaci abonament regularnie. Rada upatruje poprawę 
tej sytuacji w nowelizacji ustawy o radiofonii i telewizji. 
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